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Uroczystość 50-Iecia urodzin Wiceprezesa Stron. Narodowego 
p. posła KAROLA WIERCZAKA z Warszawy

Dnia  8  m a r c a  br.  obchodził  50- w  s t a ry c h  h i s to ry cz n y c h  m u ra c h  
lecie swoich  urodzin jeden z na jba r -  D om u Polskiego.  Zg ro m adz i ła  nas

polu n a r o d o -  
poseł  Karol

dziej za s łu ż onych  n a  
w y m  dzia łaczy,  b.
Wie rczak .

Dnia  17 m a r c a  rano zo s ta ł a  o d ­
p r a w io n a  w  Koście­
le P a ra f i a ln y m  w  
Bielsku u ro c z y s t a  
m s za  św.  z asys tą ,  
w  k tó re j  udział  
wzię li :  so lenizant  i 
Organ izacje  N a ro d o ­
w e  z Bie l ska  i okoli­
c y  ze sz tanda rami .

W i e c z o r e m  w  D o ­
m u  P o l s k im  w  Biel ­
s k u  o d b y ła  się 
s k ro m n a  u r o c z y ­
stość,  w  śc is łym 
gronie  za proszonych.
U ro c z y s to ś ć  miał a  
c h a r a k t e r  b a r d z o  
se rd ec z n y .  Soleni­
z a n t  w p r a w d z i e  ża r-

tutaj  chęć  dania  ś w i a d e c t w a  p r a w ­
dzie,  że Kolega W ic e p r e z e s  Karol  
W i e r c z a k  dobrze  za s łu ży ł  się Oj­
czyźnie  i

K A R O L  W IE R C Z A K  
b. p oseł

W icep rezes Zarządu G łów n ego  
to w a ł  na  t em a t  .s tron n ic tw a  N arod ow ego. Zasłu­

żon y  i n ie u g ię ty  d ziałacz  
sp ołeczn y.

s w y c h  lat  pięćdzie 
sięciu, tw ierdząc ,  że 

jest  jeszcze  „ m ł o d y m 11 cz łowiekiem,  
nie z m ę c z o n y m  pracą .  J ed n a k  z 
p oza  uśmiechu  przebi ja ła  donios ła 
t reść .  Bo  nie tak  to ł a tw o  p r z e ż y ć  
życie  i d o t r z y m a ć  w ier ności  jednej 
idei. P r a c a  jes t c i ęż sza  od s łów  i 
inne m a  znaczenie.

W  s e r d ecz n y ch  s ło w a c h  wi t a ł  
p. W i e r c z a k a  red.  E d w a r d  Zają ­
czek,  m ó w i ą c  m ięd zy  innymi:

„O bce  i dalekie jest  narń po ­
ch l eb s tw o  i nie w  imię pochlebiania,  
czczej  demons t rac j i  ze b ra l i śm y  się

N a ro dow i  Polsk iemu,  a 
n a z w is k o  jego na 
z a w s z e  zos tanie  
zw ią zan e  z h is tor ią  
ruchu  n a r o d o w e g o  
w  os ta tn ich  c z t e ­
re ch  dzies i ą tkach lat. 
Dla  nas  m ło d s z y c h  
od niego,  o b s e r w u ­
jących  Jeg o  pełne  
znoju  i p r a c y  życie  
jes t On p rz ep ięk n y m  
p r z y k ła d e m  ofiarno­
ści i bezgran icz nego 
po św ięcen ia  dla 
wielkiej  i świę te j  
idei“ .

Następnie  red.  Z a ­
jączek  w r ę c z y ł  Kol. 
W i e r c z a k o w i  p a ­
m i ą t k o w y  dy plom 
h o n o r o w y ,  k tó rego  
kopię ró w n o c ze śn i e  

za w ieszono  na  śc ianach  D om u P o l ­
skiego.

P o d a j e m y  do wiadom ości  c z y t e l ­
n ik ó w  t re ść  tego dyplom u:

‘ d y p l o m  h o n o r o w y

P odp is ane  Organizac je  N a r o d o w e  w  
Bielsku m a ją  z a s z c z y t  w y r a z i ć  
K A R O L O W I  W I E R C Z A K O W I  

W i c e p r e z e s o w i  S t r o n n i c t w a  N a r o ­
d o w e g o  w  u r o c z y s t y m  dniu 50-lecia
Jego  Urodz in  sw oje  na jg łębsze  u-
znanie  i s zc ze r ą  w d z ię czn o ść  za


